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W i a d o m o ś c i !  K r a j o w e .
—  VF i l  n  o. ~

W czo ra ,  w  Niedzielę, dnia 2З teraźniejsze- 
go Października,« radosna d la  całego Państw a Ros- 
eyyskiego nowina, o pomnożeniu się N ayjashiey- 
szkgo D omu C esarskiego, przez rozwiązanie Gbśa- 
rzowey J eymości z ciąży, wydaniem na św iat W iel
kiego XiĄŻąciA, narzeczonego M ichałem, stała się 
przedm iotem  uroczystego obchodu w  mieście na- 
eiem. O pół do dziesiątey zrana U rzędnicy G u b e r-  
n ia ln i i  Powiatowi, tudzież R ady  Miasta i  Magi- 
ßtratu, nie m n iey  znakomitsi Oby w a te le , zgroma
dzili się u J  W .  Sprawującego Obowiązki G uberna
to ra , Cywilnego Radzcy^ Stanu i  K aw alera  D op- 
p e lm a ira , pod przew odnictw em  którego udali się 
do JO . X iążęcia  Jm ci Gubernatora W ojennego, 
d la  złożenia z tey  okoliczności ho łdu  w iernych  
poddanych pow inszow ania , któro X iążę  Jm d 
W o jen n y  G ubernator,  przyjąwszy od Jene ra łów , 
U rzędników  W o js k o w y c h  i C yw ilnych  i Oby
w a te li ,  z całem  potem zgromadzeniem udał się do 
C erk w i S. Ducha, gdzie odpraw iło  się uroczyste na
bożeństwo i  śp iew any b y ł  hym n: Ciebie P a n ie  
ęhw alem yy  błagając w  gorących modłach N a jw y ż 
szego,o szczęśliwe hodowanie się i d o jrzew an ie  N0- 
wo-JNarodzonego W ielkiego Xiążęcia. W ś ró d  pod* 
niesienia głosów, bicie we dzwony i  w ystrza ły  dział 
tw ierdzy , 1 o 1 razy,napełniły  miasto—W e  wszystkich 
C erkw iach , K ościołach i Św iątyniach różnych w y 
znań, rów nież  odpraw iały  się uroceyste modły. K it  
w ieczorow i gm achy publiczne i  domy całego miasta 
zostały oświecone. -

Sankt-Peter »bürg dnia t$  Paidziernika.
* B o ż e y  Ł a s k i

M Y ,  N I K O Ł A Y  P I E R W S Z Y ,  
Cesarz 1 Samo władzo a W szech R ossy y, 

i  t. d. i t. d. i  t. d.
Obwieszczamy wszystkim wiernym Ndterse poddanym,
V / dniu  i 3 teraźniejszego października, N a ju k o 

chańsza M ałżonka N asza, P ari Cesarzowa A le
xandra F eodorówna , rozwiązaną została « ciąży, 
przez powicie N am Syna, narzeczonego M ichałem.

To Cesarskiego N aszego Domu pomnożenie, 
p rzy jm u jem y  za nowy okaz błogosławieństwa N a j 
wyższego, na N as i  na I m p e r y u m  N isza  z le
wanego, i obwieszczając o tem w iernych  N aszych 
poddanych, Zostajemy przekonani, że wszyscy Oni 
wzniosą z N ami do Boga serdeczne modły, o szczę
śliw e hodowanie się i do jrzew anie  N ow onarodw - 
nego.

R o z k a z u j e m y  pisać i nazywać we wszy
stk ich  ak tach , gdzie wypadnie, tego Ukochanego 
N am S yna, Nowonarodzonego W ielkiego XiĄŹę- 
ciA, J ego Cesarską W ysokością.

Dan w  Sankt-Petersburgu  dnia i 5 paździer
n i k a , roku  od narodzenia Chrystusowego tysiąc 
ośmset trzydziestego wtórego§ a Panow ania  N a
szego siódmego.

Na autentyku własną Jaoo CisAaim? Mości ręką pod
pisano tak:

n i K O Ł A Y .

Przez n a j w y ż s z e  ukazy, z podpisem w ła 
snoręcznym J ego Cbsarskiky Mości wydane:

Do P a d y  P a ń s tw a  dn ia  18 w rześn ia  w  R ja - 
za ń iu , Radzcy T a jn e m u ,  H rab i  P ahłenotvit n  a y- 
ł a s k a w i e y  rozkazano bydź Członkiem  R ad y  
Państw a.

— D o R ządzącego  S en a tu  dn ia  18 w rześnia  w  
R ja za n iu . Będącemu w Rządzącym Senacie za O- 
h er-P rokuro rsk im  stołem R adzcy Stanu B oho lu - 
bowu, r o z k a z u j e m y  bydź niezmiennym As- 
aesorem Rządu Uniwersytetu Sankt-Petersburskie*

go, z zostawieniem go razem przy dawniejszych 
obowiązkach z wypłatą naznaczonej etatami pen
sji z obu miejsc.

Podniesieni do rang wyższych po wysłuże
niu lat ustanowionych w teraźniejszych: Pocztm i- 
strze Kantorów pogranicznych: Odesskiego Ata
nazy D iunkow ski, i Kadziwiłłowskiego Karol G irs, 
na osnowie Ukazu asgo oktobra 18З0 do 5tey klas- 
ey; Pomocnik Radzi wiłłowskiego pogranicznego 
Pocitmistrza Jakób Ilaszew icz,do  rangi 8mey klas- 
sy;wezyscy ze starszeństwem od dniaSi grudnia 18З1 
roku, dla tego, że oni w tym roku uznani są przez 
Zwierzchność godnymi podwyższenia.

D, *1 września w Moskwie, Pocztmistrz Brze
skiego pogranicznego Kantoru Pocztowego, Radz- 
ca honorowy Wołyński^ wyniesiony na Assesora 
Kollegialnego.

D ,  J p a źd z ie rn ik a , Sprawujący obowiązki 
Rektora Cbsabskiey Akademii Sztuk pierwszego 
stopnia Professor Malarstwa historycznego, Radz- 
ca Kollegialny Bazyli Szebujew% który przez Po
wszechne Zebranie tey Akademii, uznany godnym  
wyniesienia na Rektora, n a y ł a s k a w i e y  u- 
twierdzony w tóm nazwaniu. — D . 8  w rześn ia , 
Tambowski Gubernator Cywilny, Rzeczywisty 
Radzca Stanu, Paskiewicft, zgodnie ze swą prośbą, 
n a y ł a s k a w i e y  uwolniony od tego urzędu z  
p rzyc zyn y  choroby, do wyzdrowienia, a będąoy 
przy Ministeryum Spraw W ew nętrznych, Rze
czywisty Radzca Stena Н а т а іе у , nayłaskawiey 
na^aactony Gubernatorem Tambowskim.

D. t8 września w Rjazaniu, Cesarz Jegomość, 
utwierdzić raczył Opinią Rady Państwa, zgodnie 
t  przełożeniemRządzacegoSenatu,utwierdzającą fa
milią Turczaninowych w dostojności Szlacheckiej.

— Ukazy Rządzącego Senatu:
1) D. 6 października z Igo Departamentu, z  

ogłoszeniem aktu dodatkowego do będących mię- 
asy Rossy ą a Danią traktatów o handlu i Żegludze«

iiS D. 8 października z igo Departamentu, o 
włościanach Mokołakowych i  innych ludziach 
w Gruzyi i Ногуц niema/ących prawa na dzie
dziczne Dworzaństwo. (6 , S,)

U stawy Gbsarskiet W ilbäskiby Medyko-Chirur-
oicznky Akademii. (C iąg 3ci,) 

R o z d z i a ł  I V • o P re zyd e n c ie •
§43. Prezydenta Akademii mianuje Jego Ce

sarska Mość, na przedstawienie Ministra Spraw 
Wewnętrznych.

§ 44. Prezydent, jako główny bezpośrzedpi 
Naczelnik Akademii, przestrzega zachowania we
wnątrz jey dobrego porządku, we wszystkich czę
ściach zarządu i wykładania nauk, na istotnej 
osnowie postanowień w ustawach i *»l©ccń Zwierz
chności.

§ 45. Prezydent przodkuje na Konferencji i  
W rządzie Akademii.

§ 46. Przestrzega, ażeby lekcje dawane były  
Zgodnie Z programmatami, przez Zwierzchność za- 
twierdzonemi, i w naznaczonym dla kaldey czasie.

§ 47. Przestrzega także, ażeby gabinety £ 
wszystkie w ogólności pomoce naukowe utrzymy
wane były w porządku i całości.

§ 48. Ma troskliwy dozor nad regularnością 
rozchodow, wiernością ksiąg rachunkowych, na 
osnowie ustanowionego dla nich porządku i za
chowania wszelkiej, jakiey tylko można, nawet w  
nieodbitych wydatkach oszczędności.

§ 49. Wszystkie postanowienia Konferencji 
wchodzą do Prezydenta, który, uważając podług 
ich osnowy, albo je do wyższej Zwierzchno
ści przedstawia, albo przesyła dla spełnienia, gdzią 
należy«



§ 5o. P rezyden t  daje pozwolenie Członkom 
K o n fe ren c j i ,  dającym lekcye i Urzędnikom  A k a 
demii na wyjazd , ale nie d łu że j ,  jak na 29 cliii. 
O wyjeździć na dłuższy czas i pozwolenie za g ra 
nicę, nawet na krótki czas, przedstawia M inistio- 
w i Spraw W ew nętrznych .

§ 5 i .  Niezwłocznie donosi M inistrow i Spraw 
W e w n ę trz n y c h  o wszystkich zdarzeniach w A ka
demii, na szczególny zasługujących uwagę.

§ 62« Na czas oddalenia się P rezyden ta ,  M i
n is ter Spraw  W ew nętrznych  naznacza , na jego 
przedstawienie , jednego z Akademików dla spra
wowania jego urzędu. W zdarzeniu ciężkiej, nie
spodz iane j  choroby, albo nagłey jego śmierci, 
starszy z Akademików, -zastępuje jego •miejsce, do 
naznaczenia nowego Prezydenta , albo •Sprawujące
go jego obowiązki.

R o z d z i a ł Y .  O S ekre ta rzu  U czonym .
§ 53. Obowiązek Uczonego S ek re ta rza , po» 

ruczą się jednemu z Akademików, albo Professo- 
ró w  zwycza jn y ch ,  na p rzedstaw ienieKonferencyi i 
za utw-ierdzdniem M inistra Spraw W ew nętrznych . 

§ 54. Obowiązki Uczonego Sekretarza s ą :
1) P rzek ładać  Konferencyi wszystkie wchodzą

ce do n iey  dzieła im trzym yw ac P ro tokół po
siedzeń.

2) P  rży gotowywac wychodzące od nie у  papiery  
i prowadzić korrespondencyą w imieniu K o n 
f e r e n c j i  w językach Rossyyskim i cudzoziem
skich, z uczonemi towarzystwami i osobami.

3) Mieć baczność nad wydawaniem aktów, dys- 
•sertacyy i ranych  pism;, z rozrządzenia K on  
f e re n c j i  d rukow ać się mających.

4) P rzygdtow y wac dyplomatä na stopnie uczone* 
rów nież i wszelkie inne attestata i św iade
ctwa i wnosić kopije ich  , podpisem swym 
stwierdzone, do osobne j  księgi , odpowiada
jąc za zgodność tych  świadectw i kopiy z d o 
kumentami i dziełam i Akademii.

5) U k ładać  zapisy do spółcześney historyi A k a
dem ii.

6) W  końcu każdego ro k u ,  przedstawiać Kon- 
ferehcyi wiadomość i a) o stanie Akademii i 
należących  dt> niey naukow ych zakładów, 
gabinetów -i b ib l io tek i;  b) o nowych, w cią
gu roku nastałydh postanowieniach, tak wzglę
dem dawania mauk, jak i względem zarządu 
•Akademii; b) o liczbie wychowance w, znay- 
dnjącyćh się w  ciągu roku  w Akademii, wy
szły ch z niey i znajdujących się rzeczywiście;

. d) o uznanych przez K o n fe ren c ją  godnymi 
różnych  uczonych nazwań; e) o niedostatkach 
albo niedogodnościach, dostrzeżonych w cią
gu roku w te rn /  co się tycze dawania naćk, 
i o przedsięwziętych albp obmyślonych śrzod- 
kach dla uprzątnienia tych  niedogodności;
§ 55. Uczony Sekretarz,*' ma w  wiedzy swo

j e j  A rchiw um  A kadem ii i K ance lla ryą  Konfe
re n c j i ;  u niego też jest w zachowaniu większa i 
mhieysźa pieczęcie Akademii, wyciskane na wyda
w anych  na stopnie uczone dyplomatach i świa
dectwach.

R o z  d z i a ł  V I .  O A ka d em ika ch  , P ro fes-  
söräch'y A d ju ń k ta ć h  1 C złonkach H onorow ych  i  
K orresponden t ach Akctdem ii.

§ 50. C e s а г‘э я V\ ileńska M edyko C h i 
rurgiczna Akademia, dla osadzenia ustanowionych 
W n iey ’kätä'dr,' rna piętnastu Professorów zx^yezay- 
nych ; starsi z nich, k tórzy w ysłużyli nienagannie 
w  tćńThazWaniu, nie mniey dziesięciu lat, podno
szą się na Akademików.

§ 5y. Nadto przy Akademii naznacza się dzie
sięciu Adjunktów ; odznaczający się z nich podno
szą się na Professorów nadzw yczajnych

§ 58. A kadem icy W nazwaniu śwem u tw ie r 
dzają się przez J ego Cesarską Mość.

§ 5g. Professorowie i Adjunkci wybierani są 
przez K o n fe ren c ją  Akademii, a potwierdzani w 
tych  rfażWattiaćh przez M inistra Spraw W e w n ę 
trznych.

§ 60V Życzący sobie bydź Adjunktem A ka
demii, ópróćż dyplomatu na Stopień uczony, oho- 
w ią ź a n j '  złożyć świadectwo , na to, że się za jm o
w a ł  praktyką Medyczną, przynaymniey przez trzy

lata. Potem poddaje się ścisłemu ustnemu i na pi 
śmie examinowi, z tey nauki, w którey chce bydź 
A«ijuiiktem, i obowiązany jest przeczytać na Zgro
madzeniu Konłerapcyi na próbę lekcją o dwóch 
z tey Że nauki przedmiotach: jednę w ilossy yskim, 
dru^ą w łacińskim języku.

 ̂ § 61. Wybierani  na Adjunktów , powinni
mieć leź uczone stopnie , które xvymagane są od 
Professorów (5 35). Zresztą dozwala się poruczać 
ga zgodą Ministra do Sprawowania obowiązki Ad
junktów' młodym ludziom , którzy ukończyli na- 
nki kadeitiii, albo winnym uczącym zakładzie,
chociażby stopnia Doktora nie mieli; -ale w takićrn 
tylko zdarzeniu, jeżeli odznaczające się ich Ła- 
lenta, pilność do nauk i sposobność dawania lekcy i, 
pokazująл ze oni z czasem mogą bydź dobrymi 
Nauczycielami.

§ 62. W  powszechności przy wybieraniu, tak 
Professorów , jako i Adjunktów przestrzega się, 
ażeby kandydaci, oprócz gruntownych wiadomości 
w naukach, mieli też należyte obyczajowe p rzy 
mioty i zdolność łatwego i porządnego wykłada
nia swych-myśli. Przy równych zdolnościach^ r o 
dowity Bossyanin albo poddany Rossyyski .ma 
pierwszeństwo przed cudzoziemcem i służący w 
Akademii przed ustronnym. f

.§ 63 . Adjunkt,  który w ciągu służby oswojęy 
dał dowody odznaczającey się gorliwości »dobrego 
usposobienia i wiadomości w naukach lekarskich, 
i nadto przez wydanie jakiegokolwiek pożyteczne
go dzieła, zwrócił na siebie uwagę uczonego -świa
ta, podnosi się przez Konferencją za potwierdze
niem Ministra na Professoranadzw yczaynego»

;§. 6<i. Nikt z Professorów i Adjunktów, bez 
szczególnej zasługującej na uwagę przyczyny., nie 
uczyniwszy o tern p ie rw e j  -doniesienia Konfe- 
reńcyi, albo Prezydentowi, ani od dawania Іексуц 
ani od posiedzeń, ani nawet od innych jakichkol
wiek,  na niego włożonych obowiązków , nachylać 
się nie może. Życzący sobie otrzymać zupełne ze 
służby -uwolnienie , obowiązany jest, wyżey prze
pisanym porządkiem, podać o to prośbę (§ 3 8 ), 
przynaymniey trzema miesiącami przed ukonbse- 
niem roku szkolnego.

§ 6 5 . Go rok igo czerwca, każdy Professor, 
podaje Konferencji  programma o wykładaniu swo
ich lekcyy w następującym roku szkolnym. P ro 
gramma to przegląda się na posiedzeniu Konfe
renc j i  i przedstawia się do utwierdzenia M in i 
strowi Spraw Wewnętrznych.

§ 66. Professor, który dla dawania nauki 
chce używać książki przez się napisanej,  obowią
zany jest przedstawić ją poprzedniozo na rozpa
trzenie Konferencji:  w powszechności żadne dzieła 
nie mogą bydź wprowadzane do lekcyy,  bez po» 
przedniczego j-ey zezwolenia.

§ 67. Professorowie oboxviazani są ze ścisło
ścią zachowywać przepisany dla kursów nauk po
rządek. Każdy Professor powinien zupełnie ukuli* 
czyć kurs przez niegowykładany w przeciągu tego 
czasu, który na to <się naznacza.

§ 68. Professorowie wszystkich przedmiotów*, 
w Akademii wykładanych, obowiązani »są dwa r a 
zy na rok podawać Konferencyi wiadomość o w y 
łożonych przez nich przedmiotach i o postępach 
uczących się, którzy zgodnie z. te mi postępami, 
przeznaczają się do różnych -oddziałowi

5  69 Adjunkci są pomocnikami Professorów, 
pod których przewodnictwem, obowiązani są sta
rać się udoskonalić w nauce lekarskiej  i nabywać 
wprawy XV dawaniu lekcyr. Adjunkci obowiązani 
są bydź uczęstnikarni wszystkich prac Professo
rów, zhaydoxvac się ha ich l ek c j a c h ,w  zdarzoney 
potrzebie zastępować ich mieysce i z ich polecenia 
powtarzać to, co było przez nich wykładane , bez 
naymnieyszego odstąpienia od planu i porządku, 
przez Prołessofa przy jętego.

§ 70. Adjunkci podług uxvagi Konferencj i  
i/z raz iązama Minislra przeznaczają się ku po
mocy, szczególniej Profeśs-orom przedmiotów prak
tycznych, wymagających szczególnych żatnnlnień 
i przygotowań. Może ^>ydź Adjunktom (§ 1>6 ) po- 
ruczone oddzielne dawanie jakiejkolwiek nauki, 
albo jey części.



§ 7i. Na Członków H onorow ych i K orrcspon- 
d en ió w / Akademia wybiera z poddanych Ros- 
syyskich i z cudzoziemców, ludzi odznaczających 
się wiadomościami w naukach, odnoszących się do 
M edycyny albo do pomocniczych jey  p rzedm io
tów, lub też powszechnie znajomych ze szczególne
go przywiązania do nauk , przykładania się do 
ich postępu“, przez własne prace lub ofiary na 
założenie lub udoskonalenie zakładów naukow ych; 
potwierdzani są w tych nazwaniach przez M in i 
s t ra  Spraw  W ew nętrznych . (d .c . n .)

A u s t b у A.
W i eden dnia *5 p a źd ziern ika .

Otrzymane ostatnią poczty listy donoszą, ze 
Porte zbliż* się ku zupełnemu upadkowi.— Me- 
hem*<d Ali oświadczył teraz w>r*inie, i£ nie po* 
przestanie woyny, * dla dokonania swego, za nia- 
ru ,  obeymie osobiiaie dowództwo naczelne erron, 

-------------- : {G,C.)
N I B M o Y.

F ra n k  fort d. i5 p a źd z ie rn ika .
Jo u rn a l de F ra n c fo r t  zawiera następujące 

nawagi o sprawie Belgiyskiey: „ W  pismach f ran 
cuskich  zapew niają ,  ze M ocarstwa postanowiły, 
w Holiendersko-Belgiyekiey spraw ie uw ażaćbea- 
w aruokow y systemat nie w miestania się: czyli się i- 
Stolnie tak rzecz ma, nie w iem y; jeżeliby jednak 
ta wiadomość rniała byda gruntowną, uw ażaliby
śmy takowe postanowienie za czyn nayśeiśleyszey 
sprawiedliwości.— K iedy K onferencya Londyńska 
ustanowioną została, nadała sobie rolę poprzedni
czki, a minister L udw ika  F il ip p a  pisał w im ie
niu tego M onarchy , ze życzy , aby Konferencya 
od tego cha rak te ru  nigdy nie odstępowała. Lecz 
cóż ma czynić pośrzednik pomiędzy dwiema s t ro 
nami i , gdy juz nie ma żadney nadziei do dobro
wolnego pogodzenia? zrzeka się swego urzędowa? 
nie, i zostawia stronom wolność, załatwienia sp ra 
w y pomiędzy sobą. Hollandya i Belgia całą awo- 
ję nadzieję pokładały w K ooferencyi Londyńskiey; 
przy jęła ona od początku zasadę Oie w mieszania evę, 
jako podstawę układów. W szystkie  M ocarstwa 
zgadzały się w tey mierze; umówiono się oraz i 
oświadczono, iż w żadnym w ypadku nie odstąpią 
od tego. T ak  stafy rzeczy przed pośrednictwem;
gdy więc takowe do isdnego r*zult»tu nie dopro
wadziło, lecz owszem o nieprzebyte trudności roz
biło się.; więc sama przez się powraca ta spra
wa do swego pierw otnego położenia , w którem 
się saaydowsła: nim pośrednik przyją ł nft siebie 
obowiązek.”  (6L£.)

M onachium  dnia. шЪ p a źd z iern ika .
VV czasie prz*«i»t»wieoi* Członków Ciała D y 

plomatycznego* dnia l o  t  m., Królów i Greeyi, miał 
Nuncyus* Papieski następującą mowę do KróL-j 
,,N. Panie! Ciało Dyplomatyczne pośpiesz» złożyć 
W . K. M. nayunizeńszy hołd i powinszowanie 
wstąpienia na T r o a  Greeyi. W y b ó r  W .  K . M. 
jest przepowiednią szczęścia i dobrego bytu ludu, 
dla którego VV.'K. M. powołanym jesteś na W ładz- 
cę. Ooy Opatrzność Boska udzieliła W .  K. M. 
obficie swego błogosławieństw», i dozwoliła W , 
K .  M. jak naydluższego panowania; — i e  są ży
czenia, które u stóp T ro n u  W .  K .  M. składamy; 
są one oraz życzeniami M onarchów , k tórych tu  
mamy honor przedstawiać, * będąc ich  zastępca
mi »a szczęśltu ych s ę, poczytujemy.”

J .  K. M . K ró l  G reeyi raczył и» to odpowie- 
wieuiieć: ,,Nie przestanę nigdy s gorliw ą troskli
wością i naylepezą chęcią, w miarę sił moich, p ra 
cow ać nad dobrym bytem nowey mojey Oyczy- 
zny. Szczerze wyznaję , i i  to jest trudoem  dla 
mnie zadaniem, osoLli vi ie ze względu na moją m ło
dość, oraz z powodu przywiązania do wiernego na
rodu , który opuszczam; lecz, uznając waznosc po
wołania, k tóre  zdaje się mię przeznaczać dodzw i- 
gnieoia, uciśnionego, różnemi pociskami losu, G rec 
kiego narodu, ro/umiem , iż się nie powinienem 
sprzeciwiać skinieniu Opatrzności.”

—  D n ia  i 4  —
„ W c z o r ty  przybyła tu Grecka Deputscya, i 

wysiadła w pałacu przezna zónym dla Rejencyi
G reuk iey .— Uroczyste przyjęcie tey D eputaty*

j u l te  і ш Ц р ь —Już od kilku  dni przybyw ały  tysiące 
ciekawych, z odległych stron i wszystkienu b ram a
mi do Monachium, aby bydź świadkami odłoźo- 
ney* na dzień dzisieyszy uroczystości październi- 
kowey; ale zadni goście z taktem upragnieniem 
nie byli oczek iw ani,  jak Deputowani H ellenów , 
którzy w imieniu swego narodu wysłani zostali, 
w zamiarze zł żenią hołdu swemu nowemu W ładz -  
c y , K rólew iczow i Bawarskiem u. P rzybyli  oni 
wczoray w wieczór, •  dziś wnzfstkich oczy zw ró
cone były na nich, gdy trzech  B uhatyrów , w c z e r 
wonym Palikarosskim  stroju, w wysokich a lbań
skich  czapkach, otoczeni swymi adju tan taro i,  w  
k i lk u  dworskich pojazdach , na placu uroczysto
ści stanęli, i trybunę, urządzoną, dla n ich  obok am
fiteatralnego wzniesienia,naprzeciwko K ró lew sk ie
go pawilonu^ zajęli.— Już były na około wszyst
kie mieysca zajęte i obszerna rozległość pola n ie
zliczone» mnóstwem ludu okryte, gdy wystrzały 
działowe zapowiedziały zbliżenie się K ró la  i ro 
dziny Króle wskiey.— Radosny odgłos ludu dał się 
słyszeć na widok otoczonego woyekiem obyw atel- 
sk tem  powozu, w którym dzisiey dwóch K ró ló w  
razem oglądano.— Przeznaczony w tymże dniu u -  
roczysty wjazd i przyjęci* Deputacyi G reck ieys 
dla spoioionego przybycia Deputowanych, nie mo
gły się odprawić.— Uroczystość sama była nader 
świetna, którey równa może się jeszcze nie w y
darzyła w Monachium,a k ilka re ty  padający deszcz, 
w czasie uroczystości, nie zdołał przytomoey lu 
dności im nieyszyć .— W ieozorem , p rzy  rzęeistetn 
oświeceniu domów, dano operę Chalarda pod ty 
tu łem : M akbet: gdzie też przybył Jago K ró lew 
sk a  Mość w towarzystwie młodego Króla G reey i,  
i przyjęci zostali z naywiększem uniesieniem. I I .  
K K .  MM. siedzieli w pryw atney kró lew skiey  lo
sy ; G reck a  Deputecya zaś w królew skiey wiel- 
k isy  loży nadw orney.— Nie mógł bydź p iękniey- 
szy dzień obrany, jak ten, w którym G recy  oglą
dali pierwszy raz swego W ład te ę ,  widząc go w p o 
śród  tak wiernego ludu.

— Dziś z południa o godzinie 5 tey p rz y b y ł  t u  
Cesarsko-Rossyyski Poseł, H r .  Pozzo di Bdrgoi”  

— D n ia  *5 —-
Dzień dzisieyszy przeznaczony został ni -uro

czysty wjazd i posłuchanie D eputacyi G reck iey .  
Orszak postępował następującym porządkiem^ o d 
dział k iryssyerów  г  kompletną muzyką woysko- 
wą rtiszyi od pałacu przez Deputscyą zamieszka
nego, po którym  jechał konno K rólew ski K o n iu 
szy; po nim w dw óch pojazdach adjutanci G rec
kich Deputowanych, poczem znowu K rólew ski K o 
niuszy, za nim sześciokonny powóz galowy, w k tó 
ry m  siedziało dwóch G reckich  Jenerałów  =(Boz- 
ła r is  i Kalliopoulos), Członków Gree>.iey D epu ta
cyi, w towarzystwie Królewskiego K am erjunkra ;  
j*den powoi 6-konny, w którym jechał A dm irał  
Miaulis, w towarzystwie K rólewskiego fligeladju- 
tao ta .— Lokaje od wszystkich pojazdów postępo
wali pieszo z obydwóch siroti d rzw i pojazdowych 
z odkrytemi głowami; za ostatnim pojazdem szedł 
koniuszy, za nim koń; a oddział kiryssyerów  za
m ykał orszak.— T ym  porządkiem przybył orszak 
przez bramę Cesarską do Rezydencyi K ró lew sk iey  
przed same schody k ró lew sk ie .^ -  W oysko K ró 
lewskie tak główuey, jako ł e i  rezydencyonaloey 
straży, wystąpiło w paradzie, stojąc pod bronią w 
marsowey postawie przez cały czas posuwania się 
orszaku. Przy wysiadaniu przyymowana była Da- 
putacya przez nadwornego furje ra,  i wprowadzo
na do appartamentu trew irskiego.Tam  p rzyby ł  w y
słany cd Króla pierwszy Mistrz ceremonii s je
dnym Szambeilaoem i  K um erjunkrem , dla %^pro- 
xx»dzenia Deputacyi do sali posłucbalney, gdzie zo
stała NN. Króla i K rólow ą, siedzący cli na Tronie, 
otoczonych Następcą T ronu , Xiązęiarai, Xiężnicz- 
k»mi, M inistrami i d ł y r n  Dworem K rólew skim .—. 
Po zwykłych trzykro tnych  p o k ło n ach ,  na wstę
pie do sali, przystąpił* ОнриЬоуа do T ro n u  K r ó 
lewskiego. Jeden z Członków Deputacyi Grecfeiey,
miał następującą mowę w języku greckim, która 
potem przełożona została przez tłóm*cza na język 
niemiecki: „Zaszczyceni PoseLtwem od Rządu Hel- 
ledükiego, składając u stóp T ro n u  W .  K. M. u-

(5j



czucia i Syczenia Helenów, zbliżamy się do W ; K. 
M., w celu wynurzenia naygłębezey czci i wdzię
czności, za wszelkie dobrodziejstwa, których nam 
tak obficie W . K. M. udzielać raczyłeś; óraz dla 
wyrażenia radości, jaką sprawiła nam wiadomość 
o wyborze na Króla Grecyi, wielce ukochanego 
Syna W . K. M. W ybór, który wiecznie połączył 
Helenów z Nayjaśaieyszą rodziną Wittelsbach. Tak 
jest, Naydostoynieyszy Królu! Już przed wyborem 
Nayjaśnieysztgo Syna, Helenowie uważali W . K. 
M. za swego Oyca i Zwierzchnika. W  czasie na- 
szey niedoli, naypierwszy z Monarchów podałeś 
nam W . K. M. swą pomocną rękę, a wdzięczność 
nasza sa taki udział Królewskiego serca dlacier- 
piącey Helenii wiecznie wyryta pozostanie w głę
bi naszey duszy. JNayjaśnieyszy Panie! Rząd He
lenów polecił nam upraszać takie na przyszłość 
ooycowską troskliwość W . K. M. dla ludu Hele
nów, i dla tego błaga o nayrychleysse zesłanie na 
ziemię Helenów naszego Nayjaśnieynego Króla. 
Heleni oczekują Jego przybycia * naywiększą nie
cierpliwością, w przekonaniu, le przytomność J. 
K . M. oddali cierpienia, które naród od kilku wie
ków uciekają, i ze przywróci tymże owe błogie 
dni starodawney pomyślności i stczęścia.”

(D okończenie n a stą p i.) ( G .C .)

F  a а я e у a.
Porył dnia іа października.

Mówią, 2e Xią!ę ßroglie ma w tych dniach 
zaprosić do siebie wszystkich zagranicznych Po
słów, dla objawienia im zamierzonego przez te- 
raźoieyszy gabinet sposobu postępowania.

Wszelkie rozporządzenia, tyczące się zmiany 
Ministrów, są s dattą 11 października i kontra- 
eygnowane przez Marszałka Soult lub P. Barthe.

— Dnia 1З —
Monitor dzisieyszy, do wczorajszych 5gotu 

nowych P arów , dodaje jeszcze Vice-Admirała 
Juriafi • Lagraviere , przez omyłkę opuszczonego» 
Tym sposobem licząc z dwoma Ministrami przy
było do Izby W yższej prawodawczej 62 nowo u- 
tworzonych P arów , których nazwiska są nastę
pujące: Jenerał-Porucinik Xiążę Fezensac% M ar
szałkowie.* Grouchy i H r. Gerard9 H r. Rayne- 
valt ReinhardjjRoederery Rumigny, Turgot9Preis- 
sac9 Ornanoy Montlosier, Montguyon9 JSicolay, 
Morand, Laferiere9 Lev£que9 JLabriffe9 Heude- 
Ictf Berenger9 Canouville i Chastenay - Lanty9 
Jenerałowie, Colbert9 Desroys9 Dutaillis i de la 
Grange9 Baronowie: Zangiacomi9 Thenard9 Syl- 
vestre de Sacy9 Routs in 9 (Vice-Admirał) JVeigre9 
(Jenerał Porucznik) Grenier9 Mathieu - Faviers9 
Malouet, Lallemandf Haxo9 (Jenerał-Porucznik) 
Frevilleßurand de Mareuil; Jenerałowie: Brayerf 
Berthezene i Athalin , Vice - Hrabia de Gaux% 
Panowie Bertin de Vaux9 Radcy Stanu Allent% 
Aubernon9 Berbis9 Cousin9 Jenerał Baudrandt 
Fillemain9 Besson, Boyer9 Canson, Devaisnes, 
Dupleix de Mezy9 Maurice ~Duval9 Felix Faure9 
Gautier, IJumblot*Conte9 Lamoignont Rousseau, 
Tripier i Vice-Admirał Jurien Lagravihre.

W  liczbie powyższych 62 Parów znajduje 
się: 2 Marszałków, i 5 Jenerał - Poruczników, 2 
Jeoerał-Majorów 9 1 były Jenerał - Inspektor, a 
Ѵісе-Admirałów » Ogółem 22 wojskowych. Da
le j 4 byłych Ministrów Stanu, 4 byłych Rad
ców Stanu, 5 Rzeczywistych Radców Stanu, 2 
Prefektów, 5 byłych Prefektów, 1 Mer Paryz- 
k i, 19 Radców Departamentowych, ogółem 58 
urzędników, 2 byłych członków zgromadzenia 
konstytucyjnego, 1 były Senator, 1 były czło
nek zgromadzenia prawodawczego, 5 Deputowa
nych, i 4 byłych deputowanych, ogółem 21 człon
ków prawodawstwa; 3 członków Sądu Kassacyy- 
łiego, 2 członków Sądów Królewskich, 1 członek 
Izby Obrachunkowej, ogółem 6 urzędników Są
dowych, 3 Posłów i 2 byłych Posłów, razem 5 
Dyplomatyków, nareszcie 5 członków Instytutu, 
4 Radców Uniwersyteckich i 4 Prcfessorów, 0- 
gółem i3 literatów. Bankiery i stan kupiecki 
nie mają ładnego udziału.

Jeden z nayznakomitszych Deputowanych op-
posycyi, wezwał wszystkich kollegów, którzy

przystąpili do sprawozdihie óppóeycyi; hbf się
zgromadzili w P a r y ż u  z początkiem przyszłego 
miesiąca, dU wspólnego naradzenia się względem 
adressu do Króla.

Pan Mauguin przybył wczoraj do Paryża.
„ (G.FF.)
Gazeta Courier pisie: ii P. Thiers oświad

czył, ze przeznaczone wsparcia pieniężne wszy
stkim ministeryaloym pismom, takie nadal wy
płacane będą, miał również oświadczyć» ii mie
sięczną dopłatę 6,oęo franków, którą P. Perrier 
jednej gazecie miniśteryalney wyznaczył, a któ
re Hrabia Montalivet w ykreślił, Pan Thiers 
takie wypłacać kale.

X iąie Orleanu odjadzie pojutrze do armii 
połnocney.

Hrabia Lehon Poseł Belgijski powrócił 
wczoray s Bruxelli, a dziś miał u K róla posłu
chanie.

Minister Handlu przesłał Prefektom depar
tamentów A lpejskich 35,ooo fr ., dla podzielenia 
ich pomiędzy gminy, przez różne nieszczęścia pod
upadłe.

Gazety Freneuikie donoszą ; ,> Nowy Mini
ator Skarbu w Hiszpanii P . Eocima Piedra ma 
dawne związki s nadwornemi bankierami w Pa
ryżu; z tego powodu zdaje się, 2e Hiszpania nie 
zmieni swego systematu pożyczek za granicą. En- 
oima Piedra był pod zarządem P. Ballasteros 
Dyrektorem umarsającey kazsy, 00 tera^ Pan Ca- 
ea-Irujo otrzymał. Bez wchodzenia w szczegóły, 
tylko, uważając ogólny teraźniejszy zarząd, jest 
jasną rzeczą, że Apostolskie stronnictwo zupełnie 
•wóy wpływ u dworu utraciło. Tę niespodzie
waną odmianę uskutecznił Król, szozególniey zą 
poradą swey dostojnej małżonki. W  tych dniach 
będą wszyscy wyisi urzędnicy dyplomacji, woy- 
eka, sprawiedliwości i t. d. oddalani, którzy z Apo- 
etoliatami zostawali w stosunkach. PP. Zea B e rm u 
das i Eocima Piedra, szeeerem przejęci de K ró
la przywiązaniem, uznali za rzeez niezbędną, zmie
nić systemat rządu , czemu były M inister Calo- 
marde,teraz wygnany do Malagi,opierał się. W krót- 
ce ma nastąpić zupełna polityczna amnestya i 
walne polepszenia w zarządzie.

Xiąźe Decazes, którego w ostatnich długich 
kombinacjach minizteryaloych, także między in
nymi na Prezesa Ministrów proponowano , ma 
bydź wysłany do Petersburga, jako Poseł K ró
la Francuzów.

— Dnia i4  —
P. Durand de Mareuil prteznaciony na Po*

sta do Berlina.
—- Dnia 16 —-

# Królewsko-W irtemberski i W . Xiążęco-To- 
skaóski Posłowie mieli ooegday w Neuilly po
słuchanie u K rób .

Jedenastu Półkowników, między którymi 7 
dowódzców półkowych, zostało posuniętych na J t -  
nerał-Majorów.

Względem nowych Ministrów, tak się wy
rażają tutejsze pisma: Xiąże Broglie i P. Gui- 
zot byli sternikami pierwszego po rew olucji li
pcowej utworzonego minizteryum, które się le
dwie do listopada utrzymać zdołało: ich шаху-' 
my są otrętwiałe i nieugięte.

Mówią, iż w skutek udzielenia przez Xię- 
cia Broglie f mają się dziś Ministrowie obcych 
Mocarstw zgromadzać,w celu naradzenia się wzglę
dem postanowienia rządu Francuskiego, co do po
słania wojska do Belgii.

Jo u rn a l du C om m erce  twierdzi, iż gabinet 
zatrudnia się teras wypracowaniem wielkiego Ma
nifestu, który ma wyjaśnić systemat, podług któ
rego nowe Ministeryum postępować zamyśla.

Wszystkie listy z Madrytu zgadzają się w 
tem, ii nowe Ministeryum wszelkieh używa środ
ków, aby skłonić Króla do wydania tak rozcią
g łe j amnestyi, ile tylko można; główne je у za
sady mają bydź już postanowione. Także Królo
wa przykłada się bardzo wiele w tey mierze; 
użyła nawet do tego pomocy Posłów Francus
kiego i Angielskiego.

P. Gastillono, pierwszy lekarz Ferdynanda
DODATEK



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 126.
W iln o  dnia 24  P a źd z ie rn ika  v. s. i 85i  roku.

V I I  wyniesiony toetał na stopień Granda Hiszpwi- 
sktego z tytułem Hrabiego de la Salud.

]N owe Mm i ster у urn Francuzki«  szczerze za
mierza z 4t to w ością postępować przeciwko W e n -  
dei , co też Marszałek Soult w swym okólnika 
zagroził. To jest właśnie powodem oddalenia od 
urzędu P. St. Aigoan, Prefek ta  niższey L ig iery .

— D n ia  i 8 —
K ról p rzyby ł  wczoray do stolicy, i udzie

lił sai '*1 w te у chw ili  od półoocney armii p rz y 
byłemu M arszałkowi pos łuchan ie ,  które 2£ go
dziny trw ało , J .  K . M. odpraw ił  naradę z P r e 
zydentem rady , or»x z M inistrami spraw zagra
nicznych i m arynark i.  O godzinie 5 ku wieczo
rowi przybyli ei t r tey  M inistrow ie  znowu do 
K róU , i naradzali się przeszło godzinę w gabine- 

. cie Królewskim. (G .C.)

A n g l i a .
L o n d yn  A. i 5  p a źd z ie rn ika .

W czo ray  była u Króle gala, na którey p rzy
tomni byli: Lord Kanclerz, Lord  Prezydent, Lord 
WTelki P ice/ę tsrz ,  pierwszy L ord  wydziału skar
bowego, Sekretarze stanu spraw  wewnętrznych, 
Sekretarz* stanu spraw zagranicznych i wydzia
łu  osad, Kanclerz skarbu, pierwszy Lord  Admi- 
ra lieyi Sekre tarz  stanu dla I r la n d y i , wojenny 
p ła tn ik  i A dm irał  Pulteney Malcolm. Po tey ga- 
ii odpraw ił  „Król kapitułę orderów  S. M ichała 
i S. Jerzego, oraz udzielił Panu Douglas godność 
kaw alera tego orderu . A dm irał Pulteney M al
colm, k tó ry  stosownie do statutów tego orderu 
odesłał by ł insignU W .  K rz y ż a ,  przy złoceniu 
naczelnego dowództwa nad flotą na morzu Sród- 
ziemoem , ozdobiony został takowym na nowo. N 
końcu miał Lord  Durham  posłuchanie u Króla.

— D nia  16 —
W czoray  po południu  odbyła się w biórze 

zagraniczne«» rada gabinetów a, na k tórey  v- s/.y- 
scy M inistrowie, wyjąwszy chorego Lorda H o l 
land, przytomni byli.

A dm ira ł  S ir  Pulteney Malcolm pracow ał 
wczoray zMinistrem m aryna rk i ,S ir  James Graham , 
w biórze admiralicyi; w krótce odjedzie on do Ports
m outh, i z swą flotą wykon* postanowienie rządu.

Onegday wieczór przybył do Ramsgate Xią- 
5e Talleyrand. W czoray X iąże odwiedził H r .  
G rey  i Lorda Palmerston. Hun pisze: Cieszymy 
s i ę ; z naylepszego źrzódła możemy donieść, iż 
zapewnienia przez Xięoia T alleyranda  H rabiem u 
G rey  i L ordow i Palmerstoa uczynione w imieniu 
Francy», zupełnie zadowolnbją Anglią.

Podług nadesłanych tu z M adrytu  donie
sień do dnia 4 b. m., mieli tamteyei nadworni le
karze oświadczyć, że K ról Ferdynand  wcale je
szcze nie wyszedł z niebezpieczeństwa, gdyż sym 
ptom ata podagry znowu się w lewey nodze objawiają.

A dm irał P u lteney  Malcolm odjechał wczo 
ray  wieczór do Portsmouth. W  tym porcie przy
bierają uzbrojenia bardzo groźny charak ter .  — 
Dnia i 3 t. m. nadeszły tu rozkazy od A dm ira
ła, aby eskadra przynaymniey 20 wojennych o. 
k rę tów  w v nosiła. O krę ty  liniowe „D o n e g a l55, 
, ,S p a r t i i te??, ,,R«venge55, „T aL v er» ” i „W eleslev ; 
fregaty  ,, Vernon 55 i „ Southampton 55 każde o 5o 
działach; 4 mniaysse fregaty* „B riton” , „Castor55, 
^S ta^55 i jjV’olage; 7 szalup wojennych i dwie 
parowo fregaty, mają bydź pod rozkazami A d 
m irała .  T erm in  połączenia flot ma byd-ź 5 l is to 
pada, przecież wolno jest flotom połączyć się n a 
w et w cześoiey, podług okoliczności.

Następujące okręty , przeznaczone do Skaldy, 
odebrały  rozkaz na dzień 5 listopad* zgromadzić 
się w Spithead: „ T a b w e r a “ , W e lb s le y “ , „ Re- 
venge“ , „Spartia te“ , „Donegal“ , , ,V ern o n ‘6, „Sout
ham pton“ , „ S te g , C u t o r “, Goovay“ , „V o L g e“ , 
„N im rod“ , „C hilders“, „R over“ , ,,Seoul“ , S o l l 
te “ , , ,L e rn e“ , „Snake“ , oraz dwa parowe ^R ln -  
damamlus“  i „  Dee u, na tych znaydnje się 55o 
dział; osobliwie dwa ostatnie mają działa n»dzwy- 
czayriie wielkiego kalibru.

Na wczorayezey giełdzie rozprawiano nay-

więcey o mowie K ró la  Holenderskiego p rzy  o*
tworzeniu i z b , k tóra bardzo szkodliwy miała 
w pływ  na kursa publicznych p a p ie ró w , osobli
wie Holenderskich.

L is ty  z Oporto  pod dattą 10 t. m. donoszą, 
l i  dnia 1 zwinięte zostało oblężenie, i ze M igne- 
liści rozpoczęli swóy odwrót.

A dm irał  Sartoryus blokuje eskadrę Don Mi* 
guela w Vigo. (G.C.)

R zeczy Niderlandzkie.
H a g a  dn ia  18 p a źd z ie rn ika .

Xiążę Oranii opuścił wczoray w воеу tę sto
licę, powracając do armii. — W czoray  pow rócił  
iu baron Fagel , nasz Poseł p rzy  dworze F ra n 
cuzki«».— Pruski radzca poselstwa h r .  Dönhoff 
przyjechał t i \4z Berlina * ważnemi depeszami.

B ru x e lla  d. 16 październ ika .
W czoray  odjechał K ró l  do Corteuberg, w ce

lu odbycia przeglądu tamecznego woyska.
Onegday w nocy hr.  Corneussen odjechał 6 

depeszami dla jenerała М егсх  do Berlina. Osno
wa jego depeszy jest bardzo w ielkiey wagi.

P raw ie  wszystkie bataliony odwodowe otrzy
mały rozkaz udać się do sw ych wojennych bata
lionów.

K ró l stanowczo zdecydowany jest Stanąć tu 
czele swojey armiipitrzymują.iż nic nie potrafi zmie
nić jego postanowienia. T rzeci półk strzelców 
przybył dziś do B ruxell i ,  ju tro idzie daley do Lo- 
wanium,a ztamtąd do Diest; arm ia  rezerwowa postę
puje na przód tą samą drogą, i ma stanąć pomiędzy 
Lowanium i Diest— Liczna ar ty lU rya i znaczny za
pas prochu odszedł wczoray do granicy; z w yrobie
niem ładunków bardzo się pośpieszają.

— D n ia  17 —
Ooegday kazał K ró l  na równinie  Dieghem 

przeciągać przed sobą 4 batalionom 3 p u łk u  li
niowego i 2 bataljonom au tw e lp ik iey  gwardy i  ku- 
rodowey.

K ró l  odjedzie w tym tygodeiu do g łów eey  
kw atery  do Lowaniuip. Dworzanie K ró la  J mci ju£ 
tam się udali.

Pan Bousmann.jeneralny d y rek to r  poczt woy- 
skowyoh, odjechał także do główney kw ate ry .

Gazeta Union  twierdzi, iż korpus 20,000 lu 
dzi, stojący obozem podDiest, wyruszył ku granicy*

Piąta kompania pierwszego batalionu uraobi- 
lizowaney gwardyi mieyskiey w Hennegau, widzie- 
ła się zmuszoną opuścić dnia 12 t. m. w nocy swoje 
stanowiska w gminie Loenhaut, prowincyi an tw e rp -  
skiey. z powodu nadspodziewanego na jśc ia  woy
ska H olendersk iego . (G .C .)

H i s z p a n i a .
M a d r y t d. 5  p a źd z ie rn ika .

Nasza K rólow a oświadczyła angielskiemu 
posłowi podczassłabości jey Dostoynego Małżonka, 
że K ró l  w dniu 9 (w urodziny X iężniczki E l 
żbiety), z własnego natchnienia, wyda ogólną bez
w arunkow ą amnestyą dla wszystkich wychodnióty 
i wszystkich uwięzionych za polityczne,chociażby 
naywiększe, występki.

_  i>ma g p a źd ziern ika .
W yszło  tu Król. rozporządzenie, podpisane 

przez ministra spraw wew nętrznych, P* Cafranga, 
na mocy którego Królowa do kierowania wszystkie
mu publiczhemi sprawami upoważnioną zostaje, na 
czas słabości K róla , rzecz tym ważnieysza, k iedy  
wszystkie rozporządzenia, podczas niebezpieczney 
epoki słabości Króla, jego imieniem podpisane były . 
W  skutek  tego już dwa sławne rozporządzenia 
Królowey ogłoszone zostały, jedno z d. 7, na mocy 
którego wszystkie uniw ersyte ty  zamknięte, dn ia 
18 otworzone bydż mają, a drugie z dnia g, w  uro
dziny In fan tk i Izabelli, na mocy którego wszystkim 
więźniom w całem kró lestw ie  amnestya udzieloną 
zostaje.

P. Alcudia odesłany do cytadelli w  P am pe- 
lunie, a P. Galomarde do zamku St. Sebastian w  
Kadyxie; gdzie ob ad w a uwięzionymi zostali.

W  mieysoe jenerała Monet i Encim a de la



Iriedra, mianowani zostają ministrami jenerał  Vives 
i P .  Jmas. (G.C .)

W  L O C H Y .
Ankona d. 10 p a źd ziern ika . 

łych dniach oczekujemy tu po w ról u Je 
nerała Cuhieres г Neapolu i Rzymu. T u  panuje 
epokoyoość. F rancuzka załoga zostanie lu nieza
wodnie przez zimę. F rancuzki dowódrcę miał w 
Rzymie powtórnie żądać odwołania karabicierów  
z Ankony, ponieważ między nimi a Francuzami 
w s/częły  się niesnaski i lud niechęć swą k u n im  
objawia. (G.C.)

T u r c y  a . *
K o n sta n tyn o p o l 28 września.

24: września W . W e zy r  przybył do stolicy.
Osman P a s z a , G ubernator Trebizondu, ze

b ra ł  znaczną liczbę woysk w L uzistan ie , prowin- 
«yi Snvaskiey  i sri o dl я kost wach C zurum skiem . A -  
m azyyskiótn , Tokatskiem , Divr ikskiem  i G um ut- 
C hanskiem . Prowincye, położone ha tey stronie 
riamio*tnikow6lwa E rze  tu m skie  go, dostawiły tak- 
że ltczbę woysk naznaczoną, i prócz tego A c h -  
Im et-Pasza, Begier bey C zildirshi, wysłał liczne 
oddziały dla przełączenia do armii, zbierająsey 
stę pod dowództwem O sm a n a -P a szy . Ten M i-  
r im ira n  donosi , ze, zrobiwszy potrzebne rozpo
rządzenia, około opatrzenia prowiantem swego zna
cznego korpusu, w у jechał on 1 września z T re- 
bizondu  ze wezy#tkiemi swe mi woyskami do Si- 
va$y dokąd bardzo rychło spodziewa się przy by dź.

— Za staraniem Xdz» L ew is, Missyonarz* prote- 
stantskrego w Sm irn ie, utworzyło się tam towarzy
stwo dobroczynności, dla wyniszczenia żebractwa, 
przez dostarczanie ludziom rzeczywiście ubogim 
pom. cy,stosown*y do ich n ieodbity ih  potrzeh.Pro- 
jekt Xdua L ew isa  znalazł wiele zapisów potnie- J 
dzy konsulami i kupcami. [M on.  Ottom.) 1

O G Ł O S Z E N I A .  6
1 Niże у podpisany ma honor zawiadomić ^ 

Szanownych Amatorów pięknego ogrodnictwa^ B 
Źe jak w przeszłych latach, tak  Ы  i tey je-  іи 
sieni rozmaitemi gatunkami drzew  ow ocow ych ® 
k rz ew ik ó w  róży , tudzież »kwiatowemi cebulami H 
za pomieroą cenę obficie opatrzyć może ц- H 
prasza zatem życzących takowe nabyw ać, aby д- 
się albo wprost do Rygi odnosić, albo Żąda- ' 
nie swoje w sklepie u J P .  J .  F .  OpiUa obja
wić chc ie li ,  gdzie też stosowny znaydą kata- ^  
log i znaczną ilość nadesłaney cebuli kwiato- ki 
wey. —  Rygski Ogrodnik IC. H. W a g n e r .  oc

П оли цм ей стеръ  Ожыговъ. . (128З) rz

1. Dwa Śpiewy z poematu Adama M ickiew i- Z' 
cza, z muzykę Adama M ackiewicza znajduję się w st 
X ięgarn i J P .  Zawadzkiego.Cena kop .58 s rebrem . sa

__________ (1291) " sz
1 Starozakonny Icko Lipm anowicz Fruht, h a n -  м  

(Iłujący fr u k ta m i, któren mieszka w  domu kupca  sic 
M ich e ln  Zetela  n a p rzec iw  K atusza  uw iadam ia  
iz  m a do sprzedania sw ieie  winogrony, które dopie
ro m u przysłane zostały w  komis z  M oskwy, ( i  202 '

П олицм ейстеръ  Ожиговъ. '  uli

2 Od Podolsk iey  Izby P o w stech u ey  Opie- ff0l 
Kl ogłasza się, iż na p rzedaż oddanego jey oa w „ 
ew ikoyą za uchybien iem  te rm in u  murowanego

;CS do m “ ’ położonego w  mieście K a m ień c u  z d a l -  
szemi b u d o w lam i i z iem ia p o d  nim 676 k w a -  
(1 t a to w y c h  sążni, Żyda Szm nla C ow zm era ,  o -  
cem onego w  n iepa lnych  m aterya łaoh  i 7 ,7 53 

Ге- m b .  18 kop. ass. d la  w yręczen ia  d łu g a  Izby  
ija w ynoszącego, oprócz p ro c en tó w  16ЗО r. erebr. ,  
w “ ®z" ac ‘50ne do ta rg ó w  term iny , iszy 9, sgi 12, 
w 1 001 osta teczny  i 5 dnia g ru d n ia  te raźn ieysze- 

mi lb5si r o k a - b yczą cy  k up ić  te n  dom  ze-  
m c h c? przy by dź do  Izby  P ow szechney  Opieki 

pooiienionych d n i  na  11 godzinę z rana ,  gdzie sifc 
im pokażą przedaw ariego  domu in w e n ta r z  i a -  
m o w a .  D n ia  5 paźd z ie rn ik a  18З2 ro k u .  

y. D ożyw otn i Członek  C zarnucki.
5- S e k re ta rz  S ie rock i.

N acze ln ik  S to łu  K ru p k a .  ( 0 6 8 )

;e 2 M o b ilewska Izba Pow szechney  O pieki
przez ninieysze ogłoszenie Życzących, do 

»* k u p n a  oddanego na ew ik c y ą  za uchyb ien iem  
,e te rm inu  przez  ob y w a te la  T eof ilak ta  N e w iń -  
y  siu ego m ają tk u  jego Czerykotyskiego p o w ia tu  
I. .” e WSJ L achaoh , 13 rew izyyoych  dusz m ęz- 

кіеУ Ptoi, ze wszystkiem i ich fam iliam i, w ła -  
snosciami 1 naleźytościami, ocenionego 25oo ru -  
b li ,  na te rm iny  2g stycznia, 1 i 4 dn ia  lu tego  
następującego i 835 r. d . 6 październ ika  , 83 з .

_ S ek re ta rz  M. Sotranow ioz.
, K an ce lla rzy s ta  R ym eki K o rsak ó w . (1267)

■ „„„„ 3 К о РПуса_ Жандармовъ Полковникъ Смо-
■ пребываніе по службѣ въ Г.

го л аТ о ѣ г  объяЧл я е т ь  * 41110 2і го А в г у с т а  сего 
года к р ѣ п о ст н о й  его человѣкъ, Егоръ Разгулинъ,

жалъ о т ъ  него, укравш и принадлежащихъ 
ему денегъ и вещей на 4,ооо р у б . ; ш.чемуЩро- 
с и т ъ ,  если гдѣ окажешься оный Разгулинъ 
в з я т ь  и представиш ь его Н а ч а л ь с т в у — Л  пи- 
м -шамн онъ: р о с т у  средняго , лицо широкое, 
смуглое , носъ небольшой, глаза б ы с т р ы я ,  чер
н ы я ,  брови ш ирокія , лобъ м аленкій , у с ы ч е р .  
ные , съ небольшого гишианкю , з о - т и  л ѣ т ъ ,  
родомъ изъ I  убернскаго Города К о с т р о м ы ,  к у 
да в ѣ роятн о  и б удетъ  пробираться .  J

2 Korpusu Żandarmów Półkuw nik  Smolak 
przebywający z powodu służby w M. W arsza
wie , ogłasza , i i  2 lgo sierpnia teraźnieysze-ro ro 
ku ,  poddany jego człowiek, Jegor R azhuiin , uc iekł 
od mego ukradłszy  należących jemu pieniędzy i 
rzeczy na 4,000 rub.j zaczem prosi, jeśli gdzie oka
że s,ę rzeczony Razhuiin, wzięć go i p rzedstaw ić 
Zwierzchności. — i  rzymiotow następnych: w zro
stu srzedmego, twarzy sze rok ięy , smuglawey, no
sa niew ielkiego, oczu bystrych, czarnych, b r w i  
s z e ro k ic h , łeb  mały, węsow c z a rn y c h , z nie
w ielką  hiszpankę, lat 20, rodem z Gubernialnego 
xMiasta Kostromy dokęd bez wątpienia i będzie 
się przebierał.— W arszaw a dnia 1 7bra 18З2 roku. 

П олицм ейстеръ  Ожиговъ. (1276)

i- ^ 0mie Bai*anowiczów, położonym na
u icy W ileń sk iey  blisko Dobroczynności jest 
do najęcia appartam ent , na górze dosyć w y .  
godny , z kuchnią an g ie lsk ą ,  staynią wozo
wnią 1 dalszemi prźynależnościami.

П оли цм ей стеръ  Ожиговъ. (129З)

następującego iXowembra K urs monet na tępnych p o b za l ’i t a Ä  W ^ } aT™ 21 Oktobra po , d. 
asam i przeda.ą p o r .  ,o k. 80; za dukat stary d l  П о  takowy: za dpkat „ow y da,ę  r. i„  k. 6o,
im peryał dalą rub. 38, asam i p rzcda ią  p o r .  3s \  "bo- ża nó ł  im ta k ” WCg° n ie Pr 2edaię, za
U p o r u b b  ,9 kop. 2 5 , za rube l srebrny całkowy m il  3 ѢУ « , •  J-9, 8 Sami P ^ c d a -
3 k0p- 6d 1 Za rubel srebr»y  d rob" l  daję P„ M  J z " , kop r u b ‘

Гласный Венеръ,
—-------------------  Д І1сьмоводишѣль Позлѣвичъ.

D ru k a rn ia  А . M a rc in o w sk ieg o .
D ciwala Bją brukować. W ilno , i 85a. d. 2 І  Października-

Gääzoä L eo n  Borowski*


